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/ b ^ I i  w ^ p ó ! n « c y  z b r o d n i  C r i a s k i e l , e w i c z a ?

JNHaci mogą mleć m M  lifotec
l a j i o t t J a d a l i  £ y J s i  p r z e d  k & o * d e m « »  e m

a P o  ( ! & 9 n ! « q i y  .a
W śiód  właścicieli losu Nr. 104217, 

i na który w  czwartej klasie 88 Lote- 
-i.' K lasowej padła wygrana miliona 
złotych.

Warto zwrócić uwagę na sposób, w 
laki oskarżony Chaskielewicz składa 
ze? ania przed sądem, Początkowo 
-oh, to niechętnie, w miarę jednak 
flkładar zeznań żapaia się, nieraz 
mówi głośno i dużo. Jest poinformo­
wany dobrze, że istnieją usiłowania 
zrobienia z niego wariata. Gayby je ­
go zacl ow in ie się w sądzie uznać za 
,rawdzi—e,« to ekspertyza lekarska 

biegłych jest stanowczo za łagodna.
Oskarżony nie jest jednakże v,a- 

rifrtem. Ou "zasu (ię czasu wypada 
z r t l i  . odpowiada bardzc inteligent­
nie, jedynie na pytania, które go 
stawiają w trudnej sytuacji dajt głu- 
pii odpowiedzi. W  momentach zaś 
najważniejszych dla sprawy, opowia­
da historie o wizjach, które miał w 
związku z dokonanym zabójstwem.

Przyznaje sę do zaoójstwa śp. Bu­
jaka. Jednak zaraz stwieraza, że nie 
pamięia czy strzelał z ty ła  czy z 
prz< du i jak daleko byl od zamordo-
WJ.T O.

J A K  T O  B Y f O  Z B E C Z K A ? '

i u «z-m  ciągu swycli zeznań 
v h a 3 k le 'e w ic *  wyjaśnia, iż pamięta 
liczne cypadki, w k tó ry ch  jego  kole­
dzy ułar i bili go z polecenia śp. Bu­
jaka. H istoria zanurzenia w beczce 
i, wodą wraca ciągle w zeznaniach o- 
skarżonego. W euług zeznań jego 
przebieg zajściu był następujący:

Pd zakończeniu ćwiczeń śp. Bujak 
miał za w ró ć  jednego z ułanów, któ­
remu kazał ucałować Chaskielewicza 
Ułan yowicdzial jednak, i t  nie chce 
całować żydów,

W tc iy to pięciu ułanów miało 
ehr ycić Chaskielewicza i zanurzyć 
mu głowę w hec zce z  wodą.

„O  9-ej mnie zanurzyli, jak olwo 
rzyłem  oczy była 3-a“ — mówi Cha. 
skielcwiez.

Prze w. —  Przesłuchano około 7J 
świadków —  nikt nie potw ierdził za­
rzutów, iu .t  nawet ,u7 zeznał jakoby 
Bujak miał jakiekolwiek upizedzenia 
do oskarżonego. Jak oskarżony tłu- 
ma-zy, że nie było świadków na j>o 
dar-e prz z niego iakty.

Osk.: W  tym szwad.-onń: było wię­
cej „chuligaństwa", niż ludzi sprawie 
dli wy en. -

—  Niecn oskarżony nie używa ta­
kich wyrażeń.

„ W  P O L S C E  P O W IN N A  R Z Ą ­

D Z IĆ  M IĘ D Z Y N A R O D Ó W K A "

Następnie wyłama bię kwestia pa­
miętników pis-nych rzekom i przez 
oskarżonego. Sprawa ta o ty le  jest 
ważną, *ż zostały one, po rozpoczęciu 
śledztwa, anonimowo przesłane na 
ręce obrońcy oskarżonego. M ają one 
stwierdzić nienormalność Chasklele- 
wicza. Powód cywilny zgłosił wnio­
sek o ekspertyzę grafo logiczrą. gdyż 
nie ma żadnych innych podstaw o- 
prócz stwierdzenia oskarżonego, że 
pamiętniki te były przez niego pisa­
ne.

Erze w .: Czy oskarżony pisał pa­
miętniki własnoręcznie?

Osk.: —  Tak.
P t z iw . : — Jaki czyn miał osk na 

myśli pisząc datę 13, |. 36 r. (lis t ten 
znajdo wał się w pamiętnikach).

—  Osk.: Miałem zabić Bujaka. 
P rzew .: Czy oskarżony przypom i­

na sobie, że pisał następujące zdanie 
/majdujące się w pamiętniku: „W  
Polsce powinna rządzić międzynaro­
dówka" ..Kapitalistyczny rnilitaryzm 
pożera ty le istot jakby m.ał zw ierzę­
cy żołądek “ .

—  Ook.. Nie, nie przypcininam no- 
bie.

Przewodniczący za ra d za  przerwę 
Po  przerw ie oskarżony zeznaj*, że 
w  przeddzień zbrodni informował się 
u ułana żyda obecnego w Kałuszynie

(D. c. informacji zs str. 1-ej)
co się dzieje z Bujakiem i gdzie wach 
mistrz mieszka.

Z  roznań oskarżonego dowiaduje- 
my się, iż siedział on przed zabój­
stwem na ławce z awoma ułanami 
żydami. W  czasie stw :erdzania tego 
fal tu, oskarżony na jedno z pytań 
prokuratora odpowiada, iż  po twa­
rzy Polaka od żyda nie odróżni.

SKĄD  W 71AL REW OLW ER 
Następują pytania co do pochodze­

nia rewolweru. Cbaskielewicz stwier­
dza, że dałby się raczej zamordować,

—  Czy zachowanie żydów  nie by­
ło potem charakterystyczne.

—  Owszem. Żydzi zbojkotowali 
uroczystości trzeciomajowe, jak 
również zawody pułkowe, mimo, że 
w  latach poprzednich byli licznymi 
widzami na imprezach urządzanych 
przez puiK Następuje najciekawszy 
i najważniejszy moment w  zezna­
niach majora Pochowskiego.

Ż Y D Z I B Y L I  P O IN F O R M O W A N I  
N A  3 D N I IR Z E D  Z B R O D N IĄ

niż przyznać się kto mu dostarczył1 . 7~  Wiadomo mi —  rnuwi swm- 
i. f ak. dnsiania -ewnlwer,. nH deK. — K  "a  trzy dn: przed morder­

stwem na osobie ś. p Bujaka prze­
siały przychodzić do żydów towary. 
Mimo, że z racji wiellJej liczby skle 
pow w Minuku, towarów tych przy­
chodziło bararo dużo. Przypuszczam, 
że niektóre sfery były poinformowa­
ne o tym, że nia się odbyć zan.ach. 
Po zbrodni żydzi zniknęli z ulic, a 
w pół goazi.w  potem uciekali samo­
chodami do Kałuszyna,

Mec. Suchodolski. —  Czy zna p. 
major lol.a! Abrama Rojzemana?

—  T o  lokai podejrzany. Wszystkiego 
me mogę mówić bo obowiązuje mnie 
tajemnica słuźuowa. Rojzeman nie jest 
sutenerem, ale mimo to urządzaj w 
swym icualu schaa.-.id, :raz libacje. 
Zapraszał on do siebie ułanów i da 
wał prezenty. Rojzeman znany łest 
ze owych poglądów komunistycz­
nych. Bywali u niego przeważnie ży ­
dzi odbywający służbę wojskową.

„ P O L A C Y  M O G Ą  M IE C  S W O J Ą  
Ż A Ł O B Ę "

Świadkowi znana jest rozmowa 
st. wachmistrza Madraka z księga­
rzem żydem, który po śmieici Cejli- 
cha zapowiadał, i e  i Polacy „m ogą  
mieć owoją żałobę. P o  śmierci bo­
wiem Ce_ icha żydzi ogłosili w  M iń­
sku miesięczną żałobę.

C.bronca Chaskielewicza łion i- 
gw ill: —  Czy przed zabójstwem Bu­
jaka me widział p. majo. trwożliw e­
go poruszenia wśród żydów?

Sw .: —  Była trwoga w  oczekiwa­
niu zamierzonego czynu.

i Major Konstanty Kułakowski wy­
daje jalt najlepszą opinię o śp. Bula- 
ku. Był to człowiek usposobienia w y ­
jątkowo pogodnego i umiał podejść 
uc zołr.lerzj Zwano go popuarnu 
„słowikiem szwadronu".

Najw takszą sensację w ywułują ze  
znan‘a wachmistrza mariara Dooro- 
wolskiego. Na pytania powoda cy ­
wilnego mec, Suchodolskiego świa­
dek opisuje fakt, który miat miejsce 
na kilka godzin przed zamordowa­
niem sp. Bujaka, fakt wywabienia gc 
7 koszar • .  •

broni. Fakt dostania rewolweru od 
Czapki zastał ustalony przez poi5 
cjanta, Chaskielewicz potwierdził je ­
dynie wynik śledztwa. Na pytania 
po c »  wstąpit ao organizacji Bundj 
stwierdza z całę stanowczością, że 
nie znał nie tyli.o celów, ale nawet 
nazwy organizacji. ”  ‘

—  S«ąd oskarżony zna wyrażenia 
„kap.taliztn,(, „Antyrnilitaryzm "?

—  Pitnie pt jkuraiorze, przecież ja 
main już trzydzieści lulka lat.

Pow ód cywilny Kwiatkowski; — 
Czy po powrocie z wojska nie wstą­
pił oskarżony do Komunistycznej 
Partii Polski.

Osk.: —  Atu do polskiej ani do 
żydowskiej.

—  Ale należał vskaiżotiy do „kul* 
turligi “ ?

—  Tak.
—  I do „Cukunftu” ?
—  la k
Następnie na pytanie mew Sucho­

dolskiego oskŁżotly daje bardzo 
jasne wyjaśnienie w ile czasr po je ­
go  wystąpieniu z wojska miała miej­
sce rozmowa z ś. p Bujakiem v 
Kałuszynie. Na zakończenie swej od­
powiedzi dodaje charakterystyczny 
zwrot skierowany do mec. Suchodol­
skiego: „Trzeba myśleć". -

Z E Z N A N IA  A W i A D K o W

Ląd przystępuje do badania świad­
ków. Zygmunt Franciszek Bujak, 
brat zamordowanego zeznaje zgo­
dnie z akten oska. zenia. Strzały pa­
dły z odległości mniej w ięcej 4 ki ti­
ków.

Świadek Michalski stwierdza, iż 
bezpośrednio po dokonaniu morder­
stwa Chaskietewlcz rzucił na ziemię 
lew olw er: .M asz, niech cię cholera
weźm ie".

Najciekawszy jednak moment Io  
sprawy przyniosły zeznania oficerów 
7-go pułku ułanów. Zez..ar.ia ich rzu- 
cują dużo światła na podk że, na któ­
rym zoatało dok ,nane zabójstwo, I 
na stosunki, które bezpośrednio 
przed zabójstwem istniały m iędzy lu­
dnością Polską f żydowską. Zeznaje 
mjr, Celestyn Kański. Był on dowód­
cą szwadronu w  czasie kiedy Chas- 
uielewicz odbywał w  nim służbę. 
Stwierdza, iż takty oicia ułanów ni­
gdy nie miał miejsca w  jego szwa­
dronie. ś. p. Bujak w opinii majora 
był opanowany spokojny i sumien­
ny. chasuielewicz byt natc warte 
ściowym żołnierzem. Zdani.. swoje 
opiera na własnych obserwacjach

Mec. Kwiatkowski; —  Czy ś. p 
Bujak robił różnice narodowościowe?

—  Nie. “
M jr. Wojciecn Pochowski wydaje 

również jak najlep »ze świadectwo 
o  lamordot. „nym. tsył bardzo do- 
Drvm podoficerem f JoDrym ooywa 
teiem Wykluczam, ny kaza! kogoś 
bić lub nurzać w  beczce. Różnic na 
roaowościowych w pułku me oyło 
nigdy. N ie było też żadnych skarg 
na Bujaka

Czy wie p. major o  śmierci nie­
jak iego Cejticha?

—  Byt to żyd komunista, który zg i­
nął 1 -go maja na miesiąc przed za- 
mordo vanier> ś. p. Bujaka

żandarmerii Pułaczewski. Wiadomo 
mu, że żydzi przygotowali zemsłę zu 
Ceilicha. Mówiono nawet, że kilku 1 
Poiakow aplaci życiem za zabitego 
żyda. U Rojzeman- bywai ułan Hoc! i- 
berg. który odegra. niedwuznaczny 
role wywabiając z koszar wachmi 
str/.a Dobrowolskiego.

Chorąży fair Romanowski stwier­
dza, że po śmierci Ceilicha nastroje 
wśród ludności żydowskiej by.y spe­
cjalnie w .ogie do wszystkiego" co pol­
skie. Mówiono o tym dużo Prawie 
wszyscy o  tym wiedzieli. Dozorca od­
cinka kolejowego poinformował cho­
rążego, iż wbrew zwyczajow i wylę­
gania żydów  na odcinku szos. Sien­
nickiej w  dniu zabójstwa Bujaka, 
szosa była pusta.

Korzystne bardzo zeznania aia za­
mordowanego skłaaają również 1 zy- 
dzi, byli podkomendni śp. bujaka. Po 
zeznaniach świauków biegły grafolog 
dr. Szymankiewicz poorał od Cnaskie- 
iewiczc próbkę pisma “ celem itwicr- 
dzenia autentyczności pamiętników.

„ ia z  grona robotnic i maiego wnucz­
ka kierownika sklepu firm y „B atzet - 
sk i‘. Z wygranej sumy przypadło 
pan5 Cieślak trzydzieści tysięcy zło­
tych.

Poniżej podajemy jeszere podobiz­
ny współwłaścicieli losu Nr. 84967, 
na który padło 75.000 złotych. Ss 
to p.p.

państwa juachim i Antena Majerowie 
posiadali jedną ćwiartkę, dzięki cze­
rni: zainkasowali dwieście tysięcy zło 
tych. Pan M ajer jest urzędnikiem w 
firm ie „Pet.rolea" w  Borysławiu, a 
wygraną kwotę zamierza przezna­
czyć na budowę domu.

Szczęśliwy numer wyciągnęła p. 
Ma jerowa z posrou wielu innych, tak 
że dostał się on je j wyłączni© dzięki 
przypaĆKowi O wygranej dowiedzie 
ła się oó znajomych, którzy słuchali 
transmisji ramowej. '

Inna ćwiartka tego losu

Stanisław ‘Abramcir/k, Ludomir 
Strzembkowski i Mieczysław Wróbel 
wszyscy trze j ślusarze, zamieszkali 
w  Łodzi,

Oczywiście, wszy**./ szczęśliwi g r a  
stanowiła i cze zaopatrzyli sie niezwłocznie w  lo-

własneść p. Frmciszki Cieślak, bli-1 sy ćo pierwszej klasy 39 Loterii, 
sko siedemdziesięcioletnie; Dtaruszki, >:dyż ciągnieińe rozpoczyna sie już 
utrzymującej się z krawieeczvzny, 22 b. na. j  ~z

V y s i « e  fu n t ś u r
kosż^uie Anglię wujnć 7  fakirem z Ipi

T A J E M N IC Z A  R O L A  
H O C H B B R G A

PHILIPS

Sw .: —  Poprzedniego dnia wieczór 
odprowadziłem a dworzec w yjeż­
dżającego do W au zaw y m jr Rago. 
W  niedzielę _ia kilka godzin przed za­
biciem śp. Bujaka zameldował sie tr 
mnie ułan żyd Hoehberg. Powiedział 
mi oh, że m jf. Rago wrócił Io Miń­
ska i oczekuje mnie w mii zkaniu, 
Wziąłem rower od Hochbsrga, Który 
11 ie chciał się aa to zgodzić i udałem 
się do mieszkanlt mjr. Rago, które­
go tam nie zastałem i nikt mnie nie 
wołał.

P o  powrocie ao koszar chciarem 
oa razu rozmówić się z Hochbergkm, 
aie nigdzie nie mogłem go zm leźc, 
p< minio, że był on furażowym i po­
winien znajdować się w  stajni celem 
wydania obroku. Wracając z miesz­
kania majora Rago zauważyłem sto­
jących obok szosy, kilku żydów , któ­
rzy przypatrywali mi się bardzo do­
kładnie i robili wrażenie, jak gdyby 
ct Lieli się o  coś zapytać

Hochberga .potkałem dopiero po 
zabójstwie śp. Bujaka i r.a skutek 
mych zeznań został on aresztowany. 

Z lD Z I  P R Z Y G O T O W Y W A L I  

Z E M S T Ę  
O stosunku ludności żydowskiej do 

Polaków bardzo ciekawe szczegóły 
podał następny świadek plutonów;

T oczą ce  s ię  obecn ie  w  W a z it i-  
s tan ie  ( In d ie )  n iezw yk le  k rw aw e  
w a lk i m ięd zy  w o jsk am i a n g ie lsk i­
m i, s zbun tow anym i szczepam i 
hinduskim i, kess/tują A n g lię  o l ­
brzym ie  sumy.

W  w a lkach  tych  b ie rze  udzia ł 
po s tron ie  a n g ie lsk ie j 5C.000 żo ł­
n ierzy , c zy li p ra w ie  c zw a rta  część 
w szystk ich  s ił  zb ro jn y  ch A n g l i i  w  
In d iach . L ic zeb n ośc i w o jsk  zbun­
tow an ych  3zczcpów , k tóre pod 
w odzą  s łyn nego  fa k ira  z  Ip i  w y ­
pow ied z ia ły  A n g l i i  „Ś w ię tą  w o j­
n ę "  trudno u sta lić , ze  w zg lęd u  na 
ich  n iezw yk łą  ru ch liw o ść  i y rze - 
rzu tność.

B ry ty jsk i rząó  In d ii w y d a je  o- 
becn ie p rzeszło  800.000 fu n tów  
sz te r lin gów  na samo zaprow ian - 
to w a n ie  żo łn ie rzy . 'D och o d zą  do 
tego  o lb rzym ie  k oszty  tran sportu  
po trudnych  d rogach  W a z ir is ta -

■■■■■■■••■■•■•i

i Gram y tylko w  k o le k tu ra ch : 
: chrześcijańskich

■■■■■■•■■•■•aa

CH LLW IŃSKA JADW IGA, Mazo- . 
; wiseka 14. ;

D Z IE R żAN O W bK TT. i~ S v ,i. it  64 f 
! —  Freta 5 —  GnŁzno —  Cttrob- !
' rego 2. , Ii ■
DZIEW U LSKI J. KraK. Przeam. 9. !

i. . . . . . .  —■ ..................  u ■ —■ i    ■

G R LB iń SK a  M ARIA Ga BR. j
Królewska 7 m 7 ;

LANGER JULIAN Marszałkowska ! 
121. Dworzec Główny i średni-1 
row y , Wolska 13, Targow a 46, ;

■ p oznań Mieizyńskiego 21 Konto ! 
: PKO 1667. :■ _ ■
• „PO D  BIa ŁYM  SŁO N IEM " Brac- j 
; ka 9, tel. 711 56. ;
• n i .  1 ■ -i..-......  a
! ROLAn SKI J, Al. Jerozolimskie 22 j  

;  SZYLLER AN TO NI Bracka fO i

TARŁO W SKI
ska 68.

W . M arszalków-.

W O LA Ń S K A  A. N. św iat t9.

W O Y N A  S. Chmielna 20, 
PKO Nr. 1886.

kont.'

■■■■■•«■■■ ■*■*■•■■■•••

Piąte!; 4-go czerwca

6-ł5 Peśń „Kiedy ranne wstają zo­
rze” ” . 6.19 Gimnastyka. 6.38 Muzika 
(p ły ty ). 7,19 Muzyka (p ły ty ) 7.15 
\ud' cja dla poborowych. 7.35 Muzy­
ka ,p łvt'-). 8.00 Audycja dla szkól 
1 j .30 Audycja dla szkół: „Collegium 
NoM lum ’’ — słuchowisko. 11 57 Sy­
gnał czr.su i hejn;.. z Krakowa. 12.15 
„Skrzynka rolnicza” . 12.25 Fantazje 
noerowe v. wyk. Ork. Wileńskiej. 15.45 
Wiadomości sportowe, iu-00 Rozmowa 
z chorymi. 16.15 „Pieśń o Hamalii”—  
audycja literacko - muzyczna. 1 16.45 
,Z(nte gody Polskiego Towarzystwa 

H storycznego” —  odczyt. 17.0U Kon­
cert soustów. Maria B elicka —  śpiew 
Nina Stokowska. 17.50 „Nasze drze­
wa” : „C is”  —  pogadanka. 18.OO
„Skrzynka ogólna” . 1S.15 M otywy lu­
dowe u obc; ch. (p łyty). 19.00 Gra 
Emanuei t-enermana —* wiolonczela 
ćotyty). 19.50 W .adr mości sportowe 
dO.óJ Koncert rozrywkowy (ze Lw o­
w a ). 21 45 „b tw a  o Chorążankę’ — 
opoA.adame Zygm-n^a Kaczkowskie­
go (odkończenie). 22.00 „Słynni dyry­
genci" — „Adr an Boult” —■ ™  
(O to. B. B C.)

W A R S ZA W A  II (M okotów )

13.00 K< u.ert muzyki lekkiej <pły­
ty ) 14 00 „Parę itiformacyj” ” 14-05 
Koncert solistów (p ły ty ). t5.dC „Jak 
spędzić św ięto" 15.10 „Zyc.e kultural­
ne słolicy‘ ‘ 15-15 Zcspót salonowy Pa 
wla Rynasa. 22.00 Wiadomości sp bi­
towe. 22.O5 Muzyka lekka (p lvt\ ). 
23.00 „N ie wiemu dnia an: godziny ’■

obrazek 1 pow.eści N. Rydzewskiej i (p łyty )

Baytugan p. t. .Akwamaryna'” ’. 23.15 
Muzyka taneczna.

Sobota 5 czerwca*•
6,15 Pieśń .K ieoy anne wstają 

zorze” 6.18 Gimnastyka. 6.38 Mu­
zyka (p ły ty ). 7.10 Aiuzyka (p ły ty )
7.15 Audycja dla poborowych. 7 35 
Muzyka (płyty). 8.00 Audycja dla 
szkól. 11.30 Audycja ula szkół; „S p e  
wajmy piosenki” 11,57 Sygnał czasu 
i hejnał z Krakowa. 12.15 Pogadanka 
rolnicza. 12-25 Orkiestra rozrywkowa 
15.45 Wiadomości gospodarcze. 16.00 
Wesoła audycja dla dzirci p. t. „Kto 
zjadi placek z czereśn iam i? 16-30 
Koncert solistów. Halina Wojciechów 
ska —  skrzypce, Edmund Rósler —  
fortepian. 1 /.00 Melodie egzotyczne
18.15 Populanw orkiestry jazzowe 
(p ły ty ). 19.00 „Audycja dla Polaków 
za granica” ” „i.atarnik" — słuchowi­
sko. I 9.45 Wiadomości sportowe 
20.00 Koncert symfoniczny w  wyk. 
Ork. Symf. P. R. ]  ransinisja z Va- 
welu w  h raków ie 21.45 Nowości li- 
terack e. 22,00 „Mozaika muzyczna” 
—  Janina Paszkowska (a lt —  pio­
senki) Zespól uertnera.

W A R S ZA W A  II (M okotów )
13 00 Koncert m"zyki lekkie ( pły­

ty ) 1450  Parę informacji. 14 05 
„Tosca” opera w 3 ch aktach w wyk 
zespołu , La Scala" w Medlio anie. 
z2.00 Wiadomości spe rtewe 22.05 
Kancert rozrywkowy Alala Ork. P. R. 
Maryla Karwowska, Tadeusz Olsza 

i mni. 23 Oó „Cztery noce w Tokio" —  
monolog. 23-15 Muzyka taneczna

Lcton-ania giełd warszawskich

nu, koszty  am un icji i zaop a trze ­
n ia  tech n iczn ego  i san ita rn ego .

Z tych  w zg lędów , ja k  ró w n ie ż  z 
povroau o lb rzym ,ch  trudności 
s tra teg iczn ych , na ja k ie  napoty­
ka ją  w o jsk a  an gie lsk ie  w tru d ­
nym  te ren ie  k ra ju , rząd  b ry ty jsk i 
p ra gn ie  jak n a jszyb c ie j ow ą  w o j ’  
nę zakończyć.

Jedyn ą  n a d z ie ją  A n g lik ó w  je s t

to  je d y n y  człow iek , k tóry  św ie t­
n ie o r ien tu je  s ię  w  ca łym  te ren ie  
W a zaris tan u . W  c ią gu  w ie lu  la t  
m ieszkał on w śród  szczep ów  h in ­
duskich będąc p rzez  n ich  u w aża­
ny za w spótp lem ień ca . Z a w a r ł 
rów n ież  zn a jom ość z  fa k irem  z  
Ip i. O becn ie  Johnson r o z w ija  
w  a ród  zbu n tow anych  szczep ów  
h induskich  a g ita c ję , n a k ła n ia ją ^

obecn ie  H a r ry  H a ll Jonnson . Jes t ich  do zaprzestan ia  w a lk i.

1 2 0 0  r *  8- '•
b t o n f  s !ę  p r z e d  w y z y s k i e m

ęs) W  jednym z  ncm tiow  nastego 
pisma dor.osihśmy o  strajku okupa­
cyjnym w  Przedbor/.u r.ad Pilicą, 
guzie przeszło 560 robotników już pią­
ty tydzień walczy o  swe piawa Sy­
tuacji w  I rzedhorzu nie .lega żadnej 
zmianie. W obtc .ueustępliwego sta­
nowiska fabrykantów żydowskich 
strajk trwa w  dalszym ciągu. ‘ Lud­
ność PrzedbOiZa z ń. aka zarobków 
cierpi nędzę. Obecnie w  Radomsku 
już od tygodnia trwa strajk okupacyj­
ny robotników sezonowych w  liczbie 
300 osób, którzy byli zatrudnieni przy 
przebudowie szosy w  pobliżu uL 
Brzeżnickiej. Robotnicy domaga* się 
powiększenia dni pracy do 5 ani w  
w  tygodniu, oraz podwyżki płac na 
4 zf. dzienni... UJtycnrzasowe ię;h 
stawki wynosiły 2 zł. 75 gr., coś naj­
wyższa stawka wynoróa tylko 3.20 
zł. Dotychczas Zarząd Miejski i Biu­

ro Funduszu Pracy, do któryct nale­
ży kifOrwtictwo wspomnianycn robót 
nie poczyniły żadnvch starań w  celu 
likwidacji sbajku. pouczać gdy 300 
robotników koczuje nz  barłogach pod 
gołym niebiem czekając na jakąkol­
wiek pozytywną decyzję udnośiiych 
czynników, W  najbliższych dniac 
spodziewany jest wyjazd deleKacj: 
strajkujących do rentralnych w lf i z  w 
Warszawie. Przy budowie autostrady 
Piotrkow - —  Radomsko wybuchł 
strajk j.cupacyjny 30o 1 oborników, 
którzy domagają się 50 proc. pod 
wyżki do-ychczasowycn zaronkow 
Wobec nieuwzględnienia ich żądań, 
robotułcyl posta Dwiii otrajkowLć. O- 
góiem wię< atraiknje J.20y robotników 
którym należy j-itnajspieszr lej przyjść 
z pomocą 1 jaknajczybciej z'ikv»'ic!n- 
wać zatargi, uwzględniając uzasadnio­
ne żądania robotnicze.

I Wiadomości gospodarcze

G I E Ł D A  P O I Ę Z M A
Dewizy: Berlin (sprzedaż 212-51,

kupno 211-67); Bruksela 88-90 ysprze- 
daż 89.08, kupno 8s-72); Gdańsk 
100-00 jspr. luO-20, kupno y9.80);Lon 
dyn 25.99 (sprzedaż 26-06, kupno 
25 92); N ow y Jork 5-28 (sprzedaż 
5-29 i jedns czwarta, kupno 5.26 i trzy 
czwarte); N ow y Jork (kabel) 5-28 1 
trzy esine (sprzedaz 5.29 i pięć ós­
mych kupno 527 i jedna ósma); Pa­
ryż 23-51 (sprzedaż 23-57, kupno 
23-45); Praga 8-40 sprzedaż 18-45, 
kupno 18.35); Wiedeń (sprzedaż 99.20 
kupno 98.80); Marka niemiecka srebi 
na (sprzedaż 13650, kupno 134 00).

Papiery procentowe- 3 proc. pnt. 
prem inwest. I em. 63-25, II em. 
64-25; 3 prpc. poż prem inw. seriowa 
1 em. s2.75; 4 proc. państw, poż. pre­
m iowa dolarowa 38.25; 4 proc. ooż. 
konsolidacyjna (w iększe) 53.50, (drob­
ne) 52-25; 7 proc. poż stabilizacyjna 
370-00, kupon zi. 23.61; 8 proc. L  Z. 
i obhg. komun. Banku gosp. kraj. po 
94 00 (w  p ro c ); 7 proc. L. Z. i obi. 
komun, banku gosp. kraj. po 83-25; 8 
proc. L. 7 . Banku rolnego 94-00; 7
proc. L. Z. Ba.tku rolnego 83-25; „  i 
pól proc. L. Z. i oblig. komun, Banku 
gosp. kraj po 81-00, 5 proc. L. Z.
Warszawy (1033 r.) 58 50 — 58.75; 
5 proc. L. Z- Ł< dr5 ( ł g33 r.) 52 25

Akcje; Bank Polski lOl-Oo —10l-50; 
l.ilpop 11.75 — 12 50 — 12.25; Stara­
chowice 28-00-

Tendencja dla deu iz słabsza, dla 
pożyczek państwowych i aKc.j nie­
jednolita, dla listów zastawnych nie­
co mocniejsza.

W  ©brotach prywatnych: 3 proc. 
renta ziemska (odcinki po 1000 zh)
51.25 (pu 500 zł.) 5.3.50; pożyczki do­
larowe (w  proc.): 8 proc. poż. z ro­
ku 1925 (Dillnnowskaj 49.00 —  49-75; 
7 proc. pnż. śtaska 48-50 - 49-00, 7 
proc. poż. ni. Warszawy (M agistrat)
48.25 — 48-50.

G I E Ł D A  Z B O Ż O W A
Ceny rozumieją się za ‘00 kg. pary­

tet wagoi Warszawa, w handlu hurto­
wym, w  ładunkach wagonowych za 
gotówkę.

Pszenica iednolita 31.00 —  3l 50; 
pszenica zbierana 30 50 —  31.00; ży­
to I standart 24-50 —  24-75; żyto II 
st. 24 25 —  24.50, owies I standart 
24.25— 24.75; owies II st. 23-75— 24-25 
jęczmień 23.00 —  2o.50; groch polny 
23-00- 24-00; wyka 23-50— 22.50; sera 
dela podwójnie czysz. 23-50 — 2J-50, 
seradela targowa 19.50 — 20.00, łu­
bin niebieski i 5.75 — 16.25, łubin żół­
ty 15.75 —  16 25, koniczyna , „erwo-
nc s jr. bez gr. kaoianki 90.0u —
105.00; mak niebieski 72.00 — 741X1, 
mąka pszenna gat. ! 44.00 — -ta.50; 
maka pszenna gat. II 35DO — 36.00; 
mąka pszenna gat. lii 31.26 — 32.25 
mąka oszen pastewna 23.75 —  24.75; 
mąka żytma gatunek pienyszy 33.0Ó—  
33.50; mąka żytnia razowa 27 50 — 
28.00; otręby rt'enne gr. przem. stan 1 
(6.25 -  16.75, otręby pszenne miał­
kie 15.00 —  15.50: oti-pby żytnie 17.00 
— 17.50; makuchy lniane 20-75,— 22,25 
makuchy rzepakowe 16-50 — 17-00

Ogólriy nbrót 1348 ton, w  tym ż y ta 1 
224 ton Usposobienie spokojne.

O GRUNTOWNĄ REFORMĘ 
FIN ANSÓW MIE1SK1CF

Związek Izb Przemysłowo - Han­
dlowych wystąpił wobec Związku 
Miast z inicjatywą utworzenia wspól­
nej Komisji przedstawicieli samorzą­
du terytorialnego i gospodarczego dla 
pizepracowania zasad ęuntownej re­
formy finansów miejskich. Związek 
Izb Pzemyslowo - Handlowych wystę­
pował, jak w aflom o, bardzo energicz­
nie p. t. iwko d zuconym ostatnio 
przez Sejm projektom doraźnego po­
większenia podatków - miast przez 
wprowadzenie nowych podatków. 
Tym  niemniej Związek Izb uznając w  
petni zarówno rolę gospodarczą miast, 
,ak i ich trudną sytuację finansową 
sloi na stanowisku konieczności roz­
wiązania sprawy z uwzględnieniem 
interesów miast.

POKŁADY BOGATEJ R U rY  ŻELAZ­
NEJ POL OLKISZEM

Z Olkusza donoszą, że w  Gortni- 
cack pod Olkuszem bawił przedstawi­
ciel okręgowego Urzędu Górniczego, 
który —  po zbaćan.u terenu nowo- 
otworzonych terenów i szybu kopal­
nianego —  skonstatował, że znajdu­
jąca się tam uda zelazna zawiera 60 
j roc. żelaza. Dzięki tej wysokopro-

centowości minerału firma „Rudpol”  
ęzydi starania w W yższym  Urztdzie 
Go niczym w  Warszawie o  nadania 
górnicze i, po załatwieniu tej łonral- 
ności, przystąpi do eksploatacji rudy. 
Przypuszczali ię w  lipcu r. b. rozp. 
częte zostaną daiszc roboty wiertni-- 
cze i eksploatacja rudy.

OGŁOSZENIE T R A K T A T U  P O I SKO 
FRANCUSKIEGO W E  FRANCUSIPM  

DZIENNIKU URZĘDOW YM
Dziennik Urzędowy francuski opu 

bliknwa! tekst polsko - francuski 
traktatu handlowego i nawigacyjnego 
z dn. 2? ub m , ukiadu piatn czego 
oraz układu turystycznego. W eszły 
one jednocześnie prowizorycznie w  
życie

W A LN E  ZEBRANIE 
Z W . M Ł Y N A R Z Y

W A R S ZA W A  3. 6 (A IE ) ,  W  nie­
dzielę, dna  20 czerw cą r. b. o goaz. 
930, odbędzie się w  Warszawie zw y­
czajne walne zebranie Związku M ly- 
naizy Polskich.

Fuza przyjęciem sprawozdania z 
działalności Zt ńązku za 1 ok ub. i w y- 
uorze nowych władz Zjazd rozpatrzy 
również zagaunienie poi tyki “ b e to ­
wej, eksportowej i taryfowej oraz 
sprawy podatkowe i ubezpćczeniowe.

A i s t C  s p o r t o w e

P i e r w s z e  p r z y g o t o w a n i a  d o  m e c z u
^ o l s t t a - S z w e c i a

Pierwszym wielkim meczem pił­
karskim w Warszawie będzie mię­
dzypaństwowe spotkanie Polska — 
Szwecja, w  dniu 23 czerwca rb. (śro­
da) o godz ]S na stadionie Wojska 
Poiskiego. Spodziewając się dużej 
frekwencji widzów, postanowi! P Z P N  
powiększyć ilość miejsc na Stadio­
nie, który będzie mógł zmieścić ra­
zem 25 tysięcy osób, w tyr 15 tys. 
stojących i 10 tys. siedzących.

Dodatkowe miejsca siedzące, zbu­
dowane będą przed trybunami na 
bieżni oraz między bramkami i torem 
kolarskim.

Miejsca siedzące będą numerowane 
przez co umknie się Doku i obawy 
braku miejsc na trybunie otwartej.

Przedsprzedaż biletów na mecz już 
się rozpoczęła.

Drużyna szwedzka przyjedric do 
W arszawy specjalnym samolotem w  
przeddzień meczu o godz lS-ej. W  
skład je j wejdzie 15 graczy i 3 kie­
rowników. Goście mieszkać bęaą w 
hotelu Bristol.

Mecz sędziuje Francuz L  ŁeJerą- 
Skład drużyny polskiej ustalony 

będzie po treningowym meczu dwu 
teamów w Katowicach 16 bm.

u m m

i
W iadom ości o w yn ik ach  m eczu boksersk iego E u ropa —  A m eryk a

na str . 6-ej.


